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arm; straż n a d
Wielkie uroczystości w Szczecinie

Odra
SZCZECIN (PA P). 13 kwietnia 

b. r. rozpoczęły się w Szczecinie wieś! 
kie uroczystości pod hasłem „Trzyma 
my straż nad O drą” .

W  godzinach popołudniowych na 
Placu Hołdu Pruskiego, gdzie stał on
giś pomn'k W ilhelma rozpoczęły się 
uroczystości, związane z założeniem 
kamienia węgielnego pod budowę 
pomnika „Trzymamy straż nad Odrą". 
N a d  ustawionymi dwiema kolumnami 
■wznosi sie wielki Biały Orzeł, obok 
znak Gryfa, a pod nim napis „Trzy
mamy straż nad O drą” oraz tablica 
ze słowami: „Bohaterom poległym w 
■walkach na szlaku Bolesławowym 
O dry  i Bałtyku” — z datą, utrwalają
cą w historii Polski pierwszy obchóc 
Szczeciński, 13 kwietnia 1946 r.

Dowódca 12 dywizii piechoty, ge
nerał Lemontowicz składa raport -mi
nistrowi Informacji i Propagandy 
tow. Matuszewskiemu, który otwiera 
jąc oficjalną część uroczystości wy 
głasza następujące przemówienie.

PR Z E M Ó W IE N IE  
T O W . M I N .  M A TU SZEW SK IEG O

Zw ycięsko o d p a rty  zo sta ł a tak  zd rajców  
n a ro d u  i sługusów  niem ieckich na Zacho
dzie, a tak  w form ie rozpow szechniania po
głosek, ie  ziem ie te przy Polsce nie zosta
n ą , że ziem tych nie uda  się nam  zagospo
darow ać  M asowa akcja  p rzesied leńcza, któ 
r ą  realizu jem y, jes t n a jlep szą  naszą na to 
odpow iedzią.

Je d n o lita  postaw a całego narodu  w spra 
w e  Ziem Z achodnich jest rów nież na jlepszą  
odpow iedzią, daną pewnym  mężem stanu 
zag ran icą , k tó rzy  nazbyt w cześnie zapom i
n a ją  o p rzyczynach  i o przebiegu wojny 
i o straszliw ych  spustoszeniach, k tó rzy  w 
in te res ie  reak c ji m iędzynarodow ej, w celu 
zaognienia stosunków  m iędzy państw am i 
sprzym ierzonym i, u siłu ją  uczynić z Polski 
p rzedm io t rozgryw ek politycznych.

B. p rem ier C hurch ill zapom niał — jak  
ło  słuszn ie  stw ierdził generalissim us S ta lin  
w w yw iadzie i, J —‘'-lonvm korespondentow i 
„P raw d y " w m arcu r. b. — że b ra ł udz ia ł 
w konferencji berliń sk ie j, k tó ra  glosami nie 
t r lk o  R osjan, ale  i Anglików  i A m ery k a
nów  przyznała  ziem ie te Polsce. In teresy  
re ak c ji, k tóra dąży do w yw ołania nowych 
konflik tów  w E uropie, nowej pożogi wojen 
ne j. każe zdym isjonow anem u prem ierow i 
zapom nieć o zobow iązaniach swego w łasne
go rządu.

Na szczęście n ie  C hurch ill d ecy d u je  w 
te j chwili o po lityce  W ielk ie j B ry tan ii, a 
poparcie, jak ie  w tej sp raw ie  udziel* nam 
zap rzy jaźn io n y  Związek R adziecki i siły  
d em o k ra tyczne  w szystkich k ra jó w  są  gw a
ra n c ją  zachow ania Ziem Z achodnich  w na
szych granicach.

S to ją  jeszcze dziś p rzed  nam i w ielkie za 
dan ia , aby rozpoczęte  dzie ło  repo lon izac ji 
Ziem  Zachodnich d o p row adzić  do końca 
Koniecznym  jest so lid arn e  w spó łdz ia łan ie  
społeczeństw a, w szczególności w szystkich 
zam ieszku jących  Ziem ie Z achodnie P o la 
ków  — z organam i naszych w ładz państw o 
wych, aby całkow icie oczyścić te tereny  z 
elem entu  niem ieckiego. K ażdy dom, każda 
in s ty tu c ja , z ak ład  p racy , każda  zag roda  
ch łopska p rze jść  m usi w na jb liższym  cza
sie w ręce  polskie.

APEL PO LEG ŁYCH
W śród uroczystego milczenia wie

lotysięcznych tłumów, przerywanego 
tylko głuchym warczeniem werbli 
odbył się ancl poległych.

„Tym, którzy walczyli z faszyzmem, 
lgórzy oddali krew i życie, którzy gi- 

. rH i  na w szytkich frontach świata i w 
r  c-zliczonvch katowniach z myślą o 
Polsce i dla Polski — cześć i chwała!

Polskiei Brygadzie im. Dąbrowskie 
go, walczącej z przemocą faszystowską 
w  obronie ludu hiszpańskiego, cześć 
i  chwała!

Bohaterskim żołnierzom Wojska 
Polskiego, walczącym w r. 1939 z na
wałą hitlerowską cześć i chwała!

Partyzantom Gwardii Ludowej wal 
rżącym w pierwszych szeregach o wol 
ność i sprawiedliwość cześć t chwała!

Armii Ludowej, walczącej w potiu 
rych mrokach okupacji o jasną i lep
szą przyszłość cześć i chwała!

Batalionom Chłopskim, w alczącym  
ramię przy ramieniu z robotnikiem i 
inteligentem cześć i chwała!

Armii Krajowej, walczące) ofiarnie 
z hitlerowskim najeźdźcą cześć i chwa 
ta!

Milicji RPPS nic łomnej bojnwnicz- 
ce o ideały wolności i sprawiedliwości 
cześć i chwała!

Lotnikom, marynarzom, żołnierzom 
polskim, walczącym na zachodzie o 
Polskę cześć i chwała!

Partyzantom polskim, walczącym 
we Francji, [ugosławii za wolność 
„W aszą i, naszą” cześć i chwała.

Żołnierzom 1 Armii Wojska Pol
skiego walczącym na wiekopomnym 
szlaku Lenino —  Berlin, cześć i chwa
ła!

Żołnierzom II Armii Wojska Pol
skiego, bohatersko walczącym w ser
cu D ow al on e j  Rzeszy, cześć i chwała!

Żołnierzom I Korpusu Pancernego, 
zdobywcom Gdyni, Gdańska, cześć i 
chwała!

Żołnierzom Wojska, Bezpieczen 
stwa wewnętrznego i Milicji Obywa
telskiej poległym w walce o demokra 
cję z faszystowskimi bandami, cześć 
i chwała!

Sześciu milionom Polaków, zamor
dowanych w obozach koncentiacyj 
nych, spalonych w krematoriach O 
święcimia, Majdanka, Treblinki, Maut 
hausen, Buchenwaldu, Belsen, D a
chau, Oranienburga, Stutthofu i in
nych, cześć i chwała!

ŚL U B O W A N IE M ŁO D ZIEŻY
Po apelu poległych nastąpił wzru

szający moment ślubowania młodzie
ży polskiej.

W  tej chwili przybywa sztafeta har
cerska, niosąca ziemię z Gdańska pod 
pomnik „Trzymamy straż nad O drą” . 
Woreczek z ziemią odebrał min. Ma 
tuszewski, który wysypał go pod co
kół pomnika. Chóralne odśpiewanie 
„Roty” przez wielotysięczne rzesze za
kończyło uroczystości na placu.

UROCZYSTOŚCI W IE C Z O R N E
W  godzinach wieczornych w ra

mach ogólnopolskiego zlotu młodzie
ży na Wałach Chrobrego, nad wy
brzeżem portowym, odbyły się wielkie 
pokazy.

N a  trybuny ustawione na W ałach 
Chrobrego, wkroczyli: Prezydent
K R N  Bierut, Premięr tow. Osóbka- 
Morawski, Marszałek Polski Rola-

Żymierski —  w otoczeniu członków 
Prezydium K RN, Rządu, generalicji 
oraz przedstawiciele społeczeństwa z 
całej Polski.

Obok uszeregowały się oddziały 
wojskowe oraz delegacje m ło d / :ezo- 
we z pocztami sztandarowymi. Poka
zy rozpcczeły się wejściem do portu 
jednostek Polskiej Marynarki W ojen
nej, po czym wojewoda Borkowicz po 
witał przybyłych dostojników pań
stwowych.

Z  kolei Prezydent Bierut powitał 
zgromadzoną młodzież.

W  imieniu młodzieży zabrał głos

komendant zlotu Latoń, podkreśla
jąc, że tak jak młodzież polska potra
fiła w czasie okupacji walczyć o Pol
skę, tak obecnie potrafi pracą swą ią 
odbudować.

„Stw ierdzam y, że żadna siła, ani żad- 
ne mówki C hurchilla  nie odsuną nas od 
O dry i Nissy. My, m łodzież, p rzy rzek a
my w iernie trzym ać s traż  nad O drą. 
p rzy rzekam ’* d la  obrony tych ziem o d 
dać życic i krew . Staniem y gotowi na 
każdy  zew, nie zaw iedziem y, gdy będzie 
chodziło  o całość naszych granic".
(Przemówienie Prezydenta Bieruta 

i Marsz. Żymierskiego podajemy na 
str. 2-ej). I

{Konferencja pokojowa
odroczona do czerwca?
L O N D Y N  (SAP). Radio londyń

skie podało nieoficjalną wiadomość, 
jakoby konferencja pokojowa miała 
być odłożona *do pierwszych dni czer
wca.

„ S z a re tk a “ 
te r ro ry z u je  Polaków
L O N D Y N  (PA P). W  Hannowerze 

wykryto organizację młodzieży nie
mieckiej pod nazwa „Szarotka” , któ* 
ra terroryzowała deportowanych, spe
cjalnie zaś Polaków. 200 członków 
tych band przekazano władzom sądo
wym. Organizacja składała się prze
ważnie z elementów kryminalnych, 
ctóre rabowały i mordowały Pola
ków.

Według Inforntac/i prasy fr
SSsny Z jednoczone golowe s ą  poprzeć

wniosek Polski w sprawie Hiszpanii
PA RY Ż ( PAP), inicjatywa polska 

przedłożenia sprawy gen. Franco Ra
dzie Bezpieczeństwa jest żywo oma
wiana w prasie paryskie). Podkreśla 
się ogólnie, że Stany Zjednoczone, 
których stanowisko wydawało się po
czątkowo raczej negatywne, obeeme 
nie tylko godzą się poprzeć wniosek 
Polski i przedyskutować na Radzie 
przedstawione przez Polskę zarzuty, 
ale również według nadeszłych z A- 
meryki informacji, gotowe byłyby na 
konkretną akcję, jeżeli Polska dostar
czy dowodów, iż uczeni niemieccy w 
Hiszpanii pracowali nad bronią ato
mową.

Dzienniki paryskie stwierdzają za 
rzecznikiem Departamentu Stanu w 
Waszyngtonie, że do wiadomości De
partamentu doszły pewne fakty na te
mat urządzeń w okolicy Bilbao, prze
znaczonych do fabrykacji bomb ato
mowych oraz prac prowadzonych 
przez filię firmy I. G. Farben nad ra 
darem.

Dziennik „O rdre” zbliżony do kół 
amerykańskich zapytuje wręcz: „Czy 
deklaracja rzecznika Departamentu 
Stanu oznacza więc, że Waszyngton 
ma już tego rodzaju dowody” ?

„Populaire” i popołudniowy „M on
de’ donoszą o postanowieniu rządu 
francuskiego, który zamierza poprzeć 
wniosek Polski, przy czym „M onde” 
pisze: „Delegacja polska otrzymaw
szy oficjalne zapewnienie poparcia 
Francji, w dalszym ciągu przygotowu 
je swe wystąpienie” . „M onde” sądzi 
że Polska wysunie najpierw sprawę 
koncentracji wojsk hiszpańskich na

I m p e r i u m
w alczy z

L O N D Y N  (P A P ).  Min. Bevin o-, 
św iadczył, iż w obecnej epoce celem 
W . Brytanii jest podniesienie stopy |

Belgia dontaga s re
wyilania BegrcIIe'a

BRUKSELA PAP. Rząd belgij
ski zwrócił się ponownie do rządu 
hiszpańskiego z żądaniem wydania 
przywódcy faszystów belgijskich, De 
grelle’a. W  nocie napisanej w ostrych 
słowach mówi się o przestępstwach 
popełnionych przez Degrelle’a w cza
sie niemieckiej ofensywy w Arden- 
nach.

Brytyjskie
głodem

życiowej wszystkich narodów i ras. 
Brytyjska W spólnota N arodów  łączy 
wiele milionów ludzi i ponosi odpo
wiedzialność za każdego obywatela. 
Gdyby myślała inaczej, nie byłaby go
dna nazwy Imperium. Dlatego jest 
straszliwą rzeczą, gdy 5 — 6 milio
nów obywateli Imperium przymiera 
głodem i to po zwycięskim zakończę 
niu wojny.

Rząd brytyjski dosz-edł do przeko
nania, że pierwszym jego obowiąz
kiem jest walka z głodem na Dalekim 
Wschodzie, nie zaś ułatwianie życia 
gospodyń w W . Brytanii. N a  daleką 
metę polityka ta stworzy dla W . Bry
tanii doskonałe rynki handlowe, o ile 
uda się wygrać walkę z głodem.

granicy Pirenejów a następnie zwró-| BELGRAD (PA PU  Rząd juoosło- 
ci uwagę na działalność uczonych i tru wiański postanowił uznać republikań- 
stow niemieckich na terenie Hisżpa- ski rząd hiszpański dr Girala jako fe
n ó w  dziedzinie badań nad now'ynu I dyny prawomocny rząd hiszpański 
rodzajami broni.

Gira! przsmawfa w 15-tą rocznicę Rewolucji

„Leje się Krew hiszpańska"
PA RYŻ (P A P ), W P aryżu  i B ordeaux 

odbyły  się uroczystości w związku z 15 rocz 
nicą rew olucji h iszpańsk ie j. Na zebraniu  
w P aryżu  p rem ier h iszpańskiego rządu  re
publikańskiego. G ira l, w ygłosił przem ów ie
nie, w k tórym  ośw iadczył, m. in.: N iektóre 
koła reak cy jn e  tw ierdzą, że usunięcie F ra n 
co w yw ołałoby nową w ojnę dom ow ą w 
H iszpanii Z apom inają  one jednak , że w o- 
beonej chwili toczy się w ojna dom owa w 
H iszpanii, gdyż w skutek te rro ru  Falangi t 
rządu  F ranco , le je  się krew  narodu  hasz- 

ńskiego. K rew  ta  lać  się nie będzie, gdy

ustró j repub likańsk i przyw rócony zostanie 
w H iszpanii"

G ira l podkreślił, że gdy ty lk o  rząd  jego 
do jd zie  do w ładzy, w H iszpanii odbędą się 
wolne dem okratyczne wybory. Z aznaczył 
on, że H iszpania republikańska  nie będzie 
prow adzić  po lityk i bloków, a le  naród  hisz
pański pozostanie  zawsze w dzięczny tym  
krajom , k tó re  p rzyszły  mu z pom ocą w w oj
nie dom ew ej, jak  M eksyk i Zw iązek R a
dziecki. W iele innych kra jów  nie okazało  
tej pom ocy dem okracji h iszpańskiej.

Szczegóły polsko-radzieckiej umowy handlowej
M O SK W A  (PA P). Umowa han

dlowa zawarta między Tymczasowym 
Rządem Jedności Narodowej R. P. { 
Rządem ZSRR określa wysokość wza 
jemnych dostaw na okres od 1 kwiet
nia 1946 r. do dnia 1 kwietnia 1947 r. 
na sumę 196 milionów dolarów z

| każdej strony. Podpisanie umowy sta
nowi poważny etap w rozwoju i po
głębieniu stosunków gospodarczych 
między Polską a ZSRR, które zapo

cz ą tk o w an e  zostały w r. 1945 przez 
zawarcie traktatu handlowego między 

1 obu państwami.

Umowa h an d lo w a  
między Związkiem Radzieckim a Czechosłowacją

PRAGA (SAP). Umowa handlowa 
między Zw. Radzieckim a Czechosło
wacją została zawarta na przeciąg je
dnego roku. Zw. Radziecki dostarczy 
Czechosłowacji rudę, węgiel i baweł-

ZSRR czci pam ąć 
Wł. Majakowskiego

M O SK W A  (P A P ).  Społeczeństwo 
radzieckie uroczyście obchodzi 16-tą 
rocznicę śmierci poety Włodzimierza 
Majakowskiego. We wszystkich wię 
kszych miastach organizowane są wie
czory literackie, poświecone pamięć 
wielkiego poety. W muzeum Maja
kowskiego w Moskwie referat o twór
czości Majakowskiego wygłosił poeta 
Asiejew.

nę w zamian za maszyny i artykuły 
przemysłowe. Szef delegacji Czecho
słowacji d r  Bibka oświadczył, że w 
rozmowach ze Stalinem osiągnięte zo
stało pełne porozumienie w sprawach 
politycznych.

lujnuiiniiiintjiiinnip

PZL 1 —  szkolne samoloty
wykonane w Mielcu

Państw ow e Z ak łady  Lotnicze w M ielcu, 
po w ykonaniu w lis tq p ad z ie  ub roku p rób
nego sam olotu szkolnego S -l.  sk onstruow a
nego przez polskiego inż. por. S tank iew i
cza, p rzy s tęp u ją  obecnie do  p ro d u k c ji se
ry jn e j 150 sam olotów.

N ow e sam oloty  są p rzeró b k ą  sam olotu 
szkolnego por. inż. S tankiew icza i będą n o 
siły  n a rw ę  „P. Z. L. 1“ .



WIELKIE UROCZYSTOŚCI w  SZCZECINIE Delegati“u g  g * * * zaw-
Przemówienie Prezydenta KRN ob. Bolesława Bieruta

Prezydent Bierut m. in. oświadczył:
Gorąco pozdrawiam W as w imie

niu Rzeczypospolitej.
T u  właśnie, w polskim Szczecinie, 

na wybrzeżu Bałtyku, na odzyskanych 
naszych Ziemiach Zachodnich, w po
bliżu rozbitego gniazda niemczyzny, 
chcemy dziś powiedzieć całemu świa
tu —  sprawiedliwości dziejowej sta
ło się zadość.

N arody  słowiańskie wraz ze wszy
stkimi narodami cywilizowanymi po
konały ostatecznie hydrę teutońską.

W o la  mjłuiących wolność narodów 
wyrażona w Poczdamie, usankcjono
wała odzyskanie przez Polskę tych 
ziem, które w ciągu stuleci zagrabił i 
usiłował zgermanizować Niemiec.

Niemcy opuścili już w przeważają
cej części te ziemie. N ie wysiedlano 
N iem ców  takimi metodami, jakimi 
oni nas wysiedlali w czasie okupacji. 
N iepotrzebna nam jest pomsta, nam 
Polakom wystarczy świadomość, źe 
wnet, za niewiele tygodni, na tej na
szej ziemi nie będzie już tych, którzy 
2iemię tę nam zagrabili.

N a  nas i na tych ziemiach naszych 
spoczywa zadanie specjalne. Muszą 
stać się one nie tylko klejnotem na
szego kraju, nie tylko skarbnicą na
szego przemysłu, rolnictwa i żeglugi, 
ale strażnicą pokoju Europy i bastio
nem bezpieczeństwa miłujących spo
kój narodów słowiańskich.

Po linii współpracy międzynarodo 
wej i przyjaznego, sąsiedzkiego współ
życia z otaczającymi Polskę narodami 
słowiańskimi, rozwija się polityka na
szego odrodzonego Państwa pod kie
rownictwem K RN , P K W N  i obecnie 
Rządu Jedności Narodowej. Tej wła
śnie polityce zawdzięczamy odzyska
nie naszych ziem i granic na Odrze i 
Nissie Łużyckiej. Jej zawdzięczamy 
przyjaźń sąsiedzką ze Związkiem Socp 
Rep. Radz.

Każdy, kto szczerze miłuje Polskę 
pragnie Jej niepodległości i rozwoju 
winien zdawać sobie sprawę, że N a 

wów w społeczeństwie jest rzeczą po 
prostu nierozumną. Należy na odwrót, 
jak najbardziej skupić s i ł /  i pomóc jak 
najszybciej Narodowi wydźwignąć się 
z osłabienia i stanąć twardo na nogi. 
Trzeba nawet w najsłabszych wzbu 
dzić wiarę i potrzebę ofiarnego czy 
nu dla wielkiego dzieła odbudowy.

Rozszerzyły się niewspółmiernie ho
ryzonty Polski, czeka ona na miliony 
rak pracowitych, które wcielą jej 
skarby, jej zasoby, jej piękno w wiel
ki proces twórczy, niosący narodowi 
dobrobyt i siłę. N ie czas więc na wa 
śnie, na rywalizację, na rozdział we
wnętrzny w narodzie.

Ludziom, którzy sieją niezadowole
nie i zamęt w umysłach ludzkich m u
simy powiedzieć

Są trzy prawdy, które winniście zro 
zumieć, zwłaszcza tu na Ziemiach O d
zyskanych, jeśli macie odrobinę do- 
brei woli ku temu:

Pierwsza prawda: że Szczecin i zie
mie piastowskie nad Odrą i Nissą mo
gły powrócić do Polski tylko dzięki 
polityce, którą podjęła wbrew „rzą
dom ” emigracyjnym Krajowa Rada 
N arodowa. r

Druga prawda: że przyjaciele Chur
chilla,' którzy dziś zabiegają, aby rzą
dzić Polską —  nigdy nie byliby w sra
nie ani zdobyć, ani utrzymać granic 
polskich nad Odrą, Nissą i Bałty
kiem.

I trzecią prawdą jest ta: że odbu
dowy Polski w nowych jej granicach 
może jak najpomyślniej dokonać tylko 
zjednoczona, zwarta ideologicznie, zde 
cydowanie odporna przeciwko zaku
som reakcji, wsparta mocno na ści
słym przymierzu robotników, chłopów 
i inteligencji pracującej — demokracia 
polska!

Te trzy prawdy zawierają w sobie 
całokształt zasadniczych różnic polity
cznych między kształtu:ącą dzisieisze 
życie w odrodzonej Polsce demokra
cją — a stojącą poza narodem i przc- 
ciwstawiaiącą się mu reakcją. Ci, co

Ojczyzny, za poległych braci swoich, 
za trudy i znoje ,za rany i krew, żoł
nierz polski nie żądał i nie żąda ni
czego, oprócz tego, by krew jego nie 
była przelana nadaremnie, by naród 
polski poszedł tą samą drogą, jaka 
wiodła najwierniejszych i najofiar
niejszych jego synów ku zwycięstwu 
i chwale. Niech tutaj na ziemi przod
ków naszych, na mogiłach najlepszych 
synów narodu, wysoko i dumnie po
wiewa sztandar Rzeczypospolitej Pol
skiej, sztandar obrony wolności i po
koju europejskiego” .

PA R Y Ż (P A P ).  Generalna Konfc-skiej Barrio. Barrio oświadczył, źe j
deracja Pracy podejmowała z racp 
swego kongresu bankietem delegacje 
cudzoziemskie, w ich liczbie delega
tów Polskiej Komisji Centralnej Zwią 
zków Zawodowych, Motykę i Sokor
skiego. Delegacja polska złożyła CGT 
w upominku album z fotografiami 
zniszczonej Warszawy. Sekrearz C G T 
Jouhaux w serdecznych słowach za
pewniał, iż klasa robotnicza Francji 
uczyni wszystko, aby Warszawa pow
stała jeszcze piękniejsza niż była przed 
wojną.

Tegoż dnia nasi delegaci złożyli wi
zytę prezydentowi Republiki Hiszpań- Franchon

śli mocarstwa nie udzielą pomocy Ju« 
dowi hiszpańskiemu, to ten w  rozpa
czy sam chwyci za broń.

Nazajutrz w olbrzymiej sali kon
gresowe j, ozdobionej chorągwiami 
wszystkich państw, przemawiali, dele
gaci zagraniczni. Pierwszy przemawiał 
delegat polski Sokorski; mówca zo
brazował wysiłek odbudowy Polski i 
rosnącą siłę związków.

PARYŻ (PA P). Sekretarzem gene
ralnym Generalnej Konfederacji Pra
cy został wybrany ponownie Leon 
Jouhaux, a drugim sekretarzem —

Co pisze Anglia?
W obec zn iekszta łcen ia  w e w czo ra j

szym  num erze  naszego a r ty k u łu  w stęp 
nego p o d a jem y  jego treść pow tórnie.

W łaśnie: co pisze Anglia? W  spo
sób dość nieudolny usiłuje nas o tym 
informować pismo, które ukazało się 
ostatnio w Polsce biorące to pytanie 
za swój tytuł i będące wyrazem ofi
cjalnych kół brytyjskich. W śród  wie
lu rzeczy pozbawionych wartości znaj 
dujemy jedną, a mianowicie czołowy 
artykuł p. t. „N ow a Demokracia” 
bardzo będący na czasie i u nas. Sens 
jego polega na wytłumaczeniu istoty 
demokracji brytyjskiej, która narasta
ła powoli, jak pisze autor:

„C egła p o  cegle, Z tym, że k ażd ą  no
w ą cegłę przygotow yw ano n a jp ierw  na 
boku — a dodaw an o  ją  zw ykle dopiero  
w tedy, gdy okaza ło  się, te  fundam enty  
s ta rszej budow y p o d o ła ją  nowem u c ięża 
row i".

Głęboko zastanawiamy się nad arty 
kułem pisanym przez człowieka, jak 
widać, bardzo umiarkowanego. Zasta 
nawiamy się i myślimy o tych, którzy 
utożsamiają demokracje z odbyciem 
wyborów jutro, bo jeśli odbędą się

stoją na boku, jeszcze niezdecydowa-l one, P°jutrze’ to to iuż nie b?dzie de 
rod Polski zepchnięty by został łat- n j, chwiejni, wyczekujący — mają ła-! m ° kratvczne. 
wo w otchłań zguby przez nawrót do ^yą możność wyboru i wyboru tego 
dawnej polityki przedwoiennej, i ze wjnn j dokonać jak najszybciej, 
rozbudowa jego dobrobytu może się N ie  skąpmy Ojczyźnie pracy i nie

skąpmy jej serca!
Zjednoczmy się po bratersku w wy

siłku twórczym nad odbudową Polski 
wolnej, niezależnej, silnej wewnętrz
ną zwartością jej szeregów i szczęśli
wej ofiarną, gorącą, serdeczną pracą 
wszystkich obywateli.

oprzeć tylko na nowych podstawach 
polityki pokojowej, którą głosi i reali
zuje demokracja polska. Mówimy o 
tym ciągle i szczerze i gorąco prag
niemy przyjaźni i współpracy zarów
no z ZSRR, jak ze Stanami Zjednoczy 
uymi, z Anglią, Francja i innymi pań
stwami demokratycznymi. Demokracja 
polska pragnie jak naiczynniej współ 
pracować w ramach Organizacji N a ro 
dów Zjednoczonych. Sytuacia geogra
ficzna nadaje szczególną wagę i zna
czenie naszej pozycji-w obronie i na 
straży pokoju światowego Stąd wyni
ka również specjalne znaczenie na 
szych zadań na Ziemiach Odzyska
nych i olbrzymia waga trwałości na
szych granic na Odrze, Nissie i Bał
tyku dla ogólnego pokoju.

Wierzymy w to, że Polska odrodzo 
na przy realizacji swveh olbrzvmich 
zadań i wysiłków spotka się ze zrozu
mieniem, z pomocą i z poparciem ze 
strony wszystkich mniej dotkniętych 
klęską wojny krajów, z którymi prag
niemy żyć w przyjaźni.

Naród polski pragnie trwałego po
koju na zewnątrz, niemniej pragnie 
spokoju i jedności wewnątrz kraju 
Żle czynią ci, którzy jedność tę prag 
ną osłabić w chwili tak odpowiedzial
nej i osobliwej, jaką naród nasz prze
żywa. Jest to chwila odbudowy i od 
rodzenia sił narodu po najstraszliw
szej katastrofie niewoli, która nam te 
siły wyczerpała.

Dalsze trwonienie tych sił na we
wnętrzną walkę partyjną o wpływy, o 
mandaty, o zdobycie przewagi wpły-

PR Z E M Ó W IE N IE  
MARSZ. ŻYM IERSK IEG O

Marszałek wygłaszając dłuższe prze
mówienie stwierdził w zakończeniu: 

„Za wszystkie swoje zasługi wobec

Ale wracamy znów do tego, „co pi
sze Anglia” :

„ N ac ie ln ą  tro sk ą  tych, k tó rzy  n a jg o 
ręcej życzyli sobie realnej dem okracji 
po litycznej, s ta ło  się s ta ran ie  o to, aby 
o sta tn ie  e ta p y  nie by ły  zbyt szybkie i o 
to, aby nikt, nadużyw ając  tłum u n ied o 
sta teczn ie  w yrobionych i n iedośw iadczo-1 
nych wyborców, nie m ógł p rzeinaczyć 
sensu praw dziw ej w ypow iedzi w oli n a 
rodu".

A w innym miejscu pisane jakby 
dla tych, którzy utożsamiają demokra
cję z wyborami parlamentarnymi i po
za nimi demokracja dla nich nie 
istnieje:

„P o trzeb a  czegoś w ięcej niż pow sze

chnego p raw a głosu, aby stw orzyć p ra 
w dziw ą dem okrację . K resk i wyborcze, 
nie będące w yrazem  i n ie rozw ija jące  is t
n ie jących  oddaw na i od nich n iezależ
nych w pływów oraz politycznego w yro
bienia, są w odą na m łyn politycznych  
graczy, p rzede  w szystkim  zaś tych, k tó 
rzy m ają  d y k ta to rsk ie  p redyspozycje" . 
N ie wiemy, czy autor tych słów 

sir Arthur Salter, pisząc swój artykuł 
miał na myśli dyktatorskie żądania p. 
Mikołajczyka. W  każdym razie pasu
ją one idealnie do oceny polityki PSL, 
które właśnie, naganiając nas do wy
borów, sięgnąć jednocześnie pragnie 
po nieograniczoną władzę w Polsce. 
W  każdym bądź razie w tym „Co pi
sze Anglia” dowiadujemy się, iż po
glądy An "lii na demokrację i wybory 
są rozmaite. Jedne reprezentują p. 
Bevin i jego zwolennicy, żądający, by 
nawet narody pozbawione tradycji 
parlamentarnych i politycznych tej 
miary co Wielka Brytania, narody wy 
chodzące dopiero z chaosu i piekła 
wojny, okupacji, terroru i zniszczeń 
gospodarczych, szukały lekarstwa na 
wszystkie swe trudności w przepro
wadzeniu wyborów. Okazuje się, iż 
nie wszyscy tak w Anglii myślą. Że 
są tacy, którzy rozumieją, jak delika
tnym instrumentem są wybory po
wszechne i jak trudną rzeczą jest bu 
dowanie prawdziwej demokracji. A 
jak się buduje demokrację informuje 
nas także w swym artykule sir Salter, 
pisząc o przemianach dokonywują- 
cych się w jego ojczyźnie:

„D em okracja  jest pojęciem  o wiele 
u e rsz y m  niż m echanizm  rządu , i na to, 
aby zrozum ieć jej ro lę  w naszym  k ra ju , 
po trzebu jem y  obrazu  całego zorganizo
w anego społeczeństw a. P rzem ysł jest je 
szcze wciąż, z  m ałym i w y jątkam i, w rę 
kach  in ic ja tyw y  pryw atnej. A le s ta je  się 
on w dużym  stopniu  i szybko zw iększa
jącym  się zak resie  podległy jak ie jś  for
mie regu lacji państw ow ej — a mam tu 
n a tu ra ln ie  na m yśli nie ko n tro lę  w ojen

ną, a le  system  pow ojenny. Z d rug iej z a i  
strony, w ogrom nym  udzia le  ubezpieczeń 
społecznych, p raca  p ion ierska metytu- 
cyj pow stałych  sam orzutnie: szp ita li, to
w arzystw  p rzy jaźn i i t. p. — bywa czę
ściowo podporządkow ana  zw iększonej ak 
tyw ności państw a. Tu znowu jed n ak o 
woż, system  jest m ieszany, częściowo in i
c ja tyw a dobrow olna, częściowo zaś pań
stwow a — przy w epółpracy  c*>« tych  
czynników...

„Za tymi in sty tuc jam i stoi naród, w  
k tórym  wciąż jeszcze znaczne ró żn ice  
społeczne, ekonom iczne oraz in te lek tu a l
ne, zm nie jsza ją  się gw ałtuw uis C iężk ie  
podatk i m ajątkow e, wysoki wymoar po
d a tk u  dochodowego, po d a tk i nadzw yczaj 
ne, podw yższone płace, rozkrzew iony ty 
stem ubezpieczeń społecznych eraa • re 
turn ośw iatow y, k tó ry  w sta U sm raetaią- 
cym stopniu o fiarow uje  w e ay s th ta  m e 
ty lko w ykszta łcen ie  e lem entarne, ale na
wet i wyższe — czynniiki te razem  w zię
te, b u du ją  dem okrację  społeczną I eko
nom iczną obok daw nej dem okracji poli
tycznej.

Przeprow adziliśm y  w esaaokzeeie je
dnego żyw ota ludzkiego szeroką w zasię
gu, choć nic w idoczną dla pobieżnego ob
serw atora , rew olucję".
I to właśnie też mówi, myśli i pisze 

Anglia. Ona rozumie dobrze, przy
najmniej jeśli chodzi o swoje we- 
wnętrzne sprawy, jaką drogą należy 
kroczyć i jak dokonywać wielkich 
przeobrażeń na drodze do budowy 
prawdziwej demokracji. My zaś w 
swej polityce powinniśmy się wzoro
wać i opierać nie na tym, co nam nie
którzy ludzie z Anglii podszeptu ią, 
ale na tym, co u siebie sami robią. 
Być może, iż będąc rozsądni u siebie 
w domu, rozsądni na użytek własny i 
swojej demokracji, pragnęliby w imię 
jakichś swoich interesów, by losy na
szego kraju potoczyły się trochę ina
czej. Ale od tego mamy swój własny 
rozum i rozsądek, by czytać i rozu
mieć dobrze, co pisze Anglia.

N IE M Y

„Trać dyrbi Serbsłwo, zawostać!13
Rozmowa z dr. Janiom Cyźem, sekretarzem  naczelnym Rady Narodowej Łużyckiej

Trw ać mają Serbowie Łużyccy i i —  mówi mi bawiący w Warszawie dr
ostać się! („Trać dyrby Serbstwo, za- 
wostać!”) — taki napis zdobi Dom 
N arodowy Serbów Łużyckich w sto
łecznym grodzie Łużyczan —  Budzi- 
szynie.

Trwają, ostali się i z wiarą i ufno
ścią czekają na wymarzone jutro, któ
rego jutrznia już wschodzi na ziemi 
łużyckiej. Krzątają się koło swej spra
wy, robią wszelkie wysiłki i pracują 
dla niej ofiarnie i z poświęceniem 
Wciąż głośniej dają znać o sobie, i nie 
załamują rąk, budują fundament ood 
gmach wolności i wyzwolenia z nie
mieckiego jarzma.

—  Przyjechałem do stolicy wasze)

7 .7 3 9  numerów „Robotniku
wielkim dorobkiem w walce o demokracją 

w obronie drugiej niepodległości

/ /

W związku z wydaniem pięćset
nego numeru „Robotnika" w odro
dzonej Polsce w nowym gmachu wy 
dawnictwa w W arszawie odbyła #ię 
•kromna uroczystość, w  której wzłę 
K udział prócz w szystkich pracow
ników redakcji, administracji i dru
karni przedstawiciele centralnych 
w ładz  Partii.

P rzybyłych powitał krótkim  p rze
mówieniem tow. red. M i 'zne r  po 
czym przewodniczący CKW PPS 
tow. P re n r e r  Osóbka - M orawski 
wygłosił przem ówień e, wsk^zniąc 
i i  rozwój „Robotnika” idzie równo
legle z rozwojem całej Partii i jest 
najlepszym tego rozwoju dowodem. 
Następnie przemawiał': w iceprzew o  
dniczący CKW tow. Rusinek, sekre
tarz generalny CKW PPS tow. Cy
rankiewicz, minuter Informacji i Pro

pagandy tow. M atuszewski, tow. 
red. Dąbrowski i tow. red. Jaszuń-
skt. .

N iezw ykle ciekaw e przemówienie 
wygłosił tow. W acław  Zajączkow
ski, dyrektor drukami „Robotnika" 
przed wojną, sprawujący obecnie te
same obowiązki. Tow. Zajączkowski 
podał do wiadomości zebranych swo 
je obliczenie, z którego wynika, iź 
od 11-go IM opada 1918 r. aż do cza
su upadku W r  zawy w r 1939 uka- 
z t ło  s ę  7 7 no num erów R o b o 'n 'k a "  
na k tóre  złożyło się 1.269.196.000 li
ter.

Ta wewnętrzna uroczystość wzmo 
gła wśród pracowników wydawni
ctwa . .Robotnik", jeszcze bardziej 
poczucie, ź praca ich odgrywa w  ży 
ciu Partii i Państwa w ielką rolę.

Jurij Cyż, sekretarz naczelny Komite 
tu N arodow ego Serbów Łużyckich w 
Budziszynie — by umocnić poparcie 
naszej sprawy i przedstawić naszą o- 
becną sytuację. Przede wszystkim czu
ję się w obowiązku złożyć serdeczne 
podziękowanie redakcji „Robotnika” 
za jego jeden z pierwszych aktua! 
nych i rzeczowych artykułów o Ser
bach Łużyckich, który ukazał się na 
jego łamach. N ie  wyobrażacie sobie 
nawet, jakie to dla nas dobrodziej
stwo, jak każde słowo o Łużycach 
dodaje nam ducha i mnoży szeregi 
wracających na Ojczyzny łono.

D r  Jurij Cyż biegle mówi po pol
sku i ma w Polsce licznych przyja
ciół, zwłaszcza wśród profesorów 
Akademii Jagiellońskiej, z okresu „stu 
d iów” , jak to żartobliwie zaznacza, 
obozowych w Oranienburgu, skazany 
wraz z małżonką na karę śmierci w 
dniu 20 kwietnia 1945 r. W yrok  nie zo 
stał wykonany tylko dlatego, że zdą
żyła już wkroczyć Czerwona Armia.

—  Entuzjazm musimy budzić wśród 
naszych szerokich mas —  ciągnie da
lej dr. Cyż —  a nie macie nawet poję
cia, jak wielki staje się wtedy, gdy na 
przykład, na naszą hołdowniczą de
peszę noworoczną do Prezydenta Bie
ruta otrzymujemy jego serdeczną i 
krzepiącą nas odpowiedź.

—  Czyż mogło być inaczej, panie 
doktorze?

—  Tak, wiemy i umiemy to cenić —  
oświadcza dr. Cyż — Propagatorów 
Łużyc znaleźliśmy przede wszystkim 
wśród was, Polaków. Patriarchą tej 
przyjaźni był już swego czasu później
szy rektor uniwersytetu w W ilnie 
prof. Alfons Parczewski, dalej znako
mity językoznawca prof. J. Baudonin 
de Courtenay, Bronisław Grabowski.

ki i obecnie prof. Henryk Batowski, 
redaktor „Życia Słowiańskiego” w 
Polsce. Zwracamy uwagę na każdy 
okruch życzliwości dla nas, a tym bar
dziej, gdy ktoś rusza je pełną garścią, 
jak wy Polacy.

—  A jak czujecie srę obecnie? — 
rzucam pytanie dr. Cyżowi —  N iem 
cy —  odpowiada mój rozmówca — 
robią wszystko, by krzyżować na
sze plany. Pod płaszczykiem udawa
nej lewicowości nie przestają nam rzu 
cać kłód pod nogi. Dotąd, jako oby
watele zwyciężonej Rzeszy Niemiec
kiej, nie możemy zorganizować wła
snych partii politycznych ani wzno
wić wydawania gazet i czasopism. 
Jest to dla naszego ruchu odrodzeń- 
czego wielka tama i przeszkoda. To 
też jednym z zadań mego pobytu iest 
nawiązanie kontaktu z Polskim Radio 
w Warszawie, by dało nam kwadrans 
wiadomości politycznych ze świata i 
jPolski po łużycku. Odpowiedniego 
tłumacza —  speakera przyślemy. Cho
dzi nam o to bardzo, gdyż ogół nasz 
odcięty jest od świata i nie otrzymuje 
zdrowej pożywki duchowej.

—  Słowem, jak słyszę, nie możecie 
dotąd rozwinąć szerszej roboty poli-

3'cznej i właściwej propagandy na 
obro Łużyc?
—  O nie, tak źle nie jest —  przery

ca się z 5 członków z dr. Janem Cy- 
żem na czele.

— A jakie są żądania wasze?
—  Najdalej idące to niepodległość 

i stworzenie niezależnego państwa 
Łużyckiego na wzór choćby Luxem- 
burga, ewentualnie przyłączenie do 
Polski, czy Czechosłowacji, wreszcie 
stworzenie samodzielnej jednostki pod 
protektoratem państw słowiańskich. 
Wszystko jedno co, byle... precz z 
Niemcami! T o  ostatnie skupia cały 
naród łużycki niezależnie od różnicy 
poglądów na inne koncepcje.

—  Z  czytn wraca pan dok tó r z 
Warszawy do Budziszyna? —- rzucam 
pytanie.

— Z  obietnicą popierania nadal na
szej sprawy — brzmi odpowiedź —  I 
z nawiązaniem ścisłego kontaktu z 
Polską wobec wspólnej granicy. W  
Zgorzelcu na skutek naszych starań 
ma być utworzone gimnazjum serbo- 
łużyckie dla naszej młodzieży. Oprócz 
lektoratu serbo-łużyckiego, który już 
powstał we W rocławiu (lektor Gwi- 
do Wrzesiński) ma być wkrótce u- 
tworzony lektorat łużycki w W arsza
wie. Udało mi się również nawiązać 
stosunki z waszymi organizacjami o  
światowymi, jak uniwersytety robo
tnicze i ludowe, na które pragniemy 
posyłać naszych rodaków na studia.

wa dr. Cyż —  tylko mogło by być I jeszcze jedno —  dodaje dr. Cyż —  
znacznie lepiej, szybciej i oficjalniej, j w Bytomiu jest sporo naszych- jeń 
„Domowdna” —  związek serbo - ł u - c ó w ,  którzy byli przymusowo w woj- 
życki, rozwiązany przez Hitlera, już sku niemieckim i są u was w niedoli,  
się odrodził i liczy przeszło 70.000 Prosiłem o ich zwolnienie, spotvka- 
członków na Łużycach Górnych, stop jąc się z pełnym zrozumieniem u wa- 
niowo ogarniając i bardziej zniemczo- szego Wiceprezydenta Szwalbego. k\ó
ne Łużyce Dolne. Utworzone zostały 
komitety narodowe w każdej wiosce, 
dalej drugi stopień —  komitety naro-

ry obiecał odnieść się do naszych po
stulatów pozytywnie. Z  Polski wra
cam pokrzepiony na duchu z tym. iż

* * młodszej generacji W itold Taszyc czelna —  Rada Narodowa, składają

dowe okręgowe i trzeci — Krajowy moja relacja, którą zdam na Łaży- 
Komitet Narodowy, składający się z cach, pokrzepi również na duchu cały 
25 członków i wreszcie organizacja na łużycki naród.

Remigiusz Kwiatkowsld
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Nie rozdzierać szał

Przekora  jest widocznie jedną z 
naszych cech narodowych. T ak  się 
często  składa, że przeważnie bez 
głębszej przyczyny każda prawie 
inicjatvwa, każdy jakiś śmielszy 
k rok  mus być s k r " ‘*-kowany, za
kw estionowany i niepotrzebnie dmie 
t ię  w wielkie surmy honoru narodo
wego. państwowego.

T ak  się teraz  d z a ło  na odcinku 
aportowym.

Idz e o wyjazd reprezentacji  p i ł
karskiej Związków Zawodowych za
proszonej do Francji na m iędzyna
rodowy turniej reprezen 'ac ji  robo t
niczych. J e s t  niewątpliwie prawdą, 
te  termin (8— 13 kw e 'n ia l  jest dla 
nas  niekorzystny, bo w Polsce sezon 
p iłkarsk i w  tym czasie dopiero się 
zaczyna i zawodnicy nasi zmuszeni 
byli wyjechać bez odpowiedniego 
treningu. Również n iewą'oliw ie jest 
p raw dą, i e  k a p i ’an związkowy nie 
miał jeszcze możności zapoznania 
s ę  z m ateriałem  ludzkim i może do- 
k o n ; ł  nienaile-szefto wyboru. Te i 
inne jeszcze powody na*ury techni
cznej —  zdawałoby się —  przem a
wiają przeciw wyjazdowi naszych 
p iłkarzy na pierwszy po wojnie re 
prezentacyjny występ zagraniczny.

Czy is 'o tn ie  grozi nam k o m p ro 
mitacja i nasz honor narodowy u- 
cierpialby, gdyby nasza rep rezen ‘a* 
cja Zw ązków Zawodowych p rze 
grała  w Paryżu?

tam walczyć „szyldem". Ryzyko 
polega przede wszystkim na tym, 
że u nas właściwie jeszcze nie za
czął się sezon, a wiemy jak to by 
ło z tą  tak  zw aną zapraw ą zimo
wą. Bez żadnego w ęc przygoto
wania i bez treningu zlepiono d ru 
żynę, zapakow ano rekwizyty 
sportow e do walizek i wybrano 
się w drogę do Francji".

(Dz. Łódzki).

być przez nikogo kwestionowany. 
Bowiem prócz udziału w m iędzyna
rodowym turnieju reprezentacji ro
botniczych, polscy piłkarze odwie
dzą szereg ośrodków polskich, gdzi# 
rozegrają zawody propagandowe, 
k tórych znaczenie i w artość  jest ja
sna. I dlatego raz jeszcze p o d k re 
ślamy, i e  inicjatorzy ł real zatorzy 
wysłania polskiej ekspedycji do 
Francji, mieli szczęśliwą myśl, i m ej- ----- ------- — r  j * my o i ,  ‘ m

W ystęp  polskiej drużyny we F rań  my nadzieję, że kompromitacji nie 
cji ma dziś dla nas wielkie znaczę- będzie.
nie propagandow e ł nie powinien: Lta.

Pierwsze wyniki Igrzysk
w Szczecinie

ŚLĄSK NA PIERW SZYM M IEJSCU 
W ZAWODACH PŁYWACKICH. Wyniki 
finałów w zawodach pływackich podczas 
Igrzysk Sportowych w Szczecinie fcyły na
stępujące:

100 m. tł . dow. mężczyzn: 1) Marchlew
ski (Gdańsk) — 1:06,8,

100 m. a/. kia*. kobiet: 1) Nieetrojówna 
•Śląsk) — 1:39,9,

100 m. *1. kia*, m ężczyzn: 1) Domagała 
(Śląsk) — 1:28.3,

100 m. t ł .  dow. kob itł:  1) Madejówna
(Śląsk) — 1:31,1,

100 m. tł. grzbiet, m ężczyzn: 1) Marchlew 
(ki (Gdańsk) — 1:23,8,

P.UoWeF. podjął inicjatywę
um asow ien ia  w ych ow an ia  fizycznego i sporłu

W  ubiegły piętek z inicjatywy 
P U W F  odbyła się w gmachu na Sta
dionie W P., konferencja z udziałem 
przedstawicieli zainteresowanych mi
nisterstw, władz wojskowych, szkol
nych, organizacji młodzieżowych, 
związków sportowych, Związku Sa
mopomocy Chłopskiej i prasy. Celem 
konferencji było omówienie wytycz
nych dla prac i programu na maj, któ 
ry ma być miesiącem propagando
wym kultury fizycznej i sportu w ca
łym kraju. Niestety ważność konfe
rencji nie została należycie docenionaT-* ' -----  . . .  , m c  4U5W1# iiHiL-^ycie a o c c n jo n a

Europa zna nasze p iłkars  wo, zna ^dyż na 30 zaproszonych instytucji i 
go z licznych w ystępów  naszej re- j organizacji tylko 16 przysłało swoich 
prezentacji w  stolicach eu ro p e j - ! przedstawicieli.
skich, zna go z naszych sukcesów j Zebranie zagaił dyr. P U W F  inż 
na  ostatniej olimpiadzie. W iedzą Kuchar. Oświadczył on, że PU W F
dobrze w  Europie (a p rzyna;mn ej 
wiedzieć powinni), że nzsze piłkar- 
t '.wo w sk u ’ek wojny i okupacji po

chce nawiązać kontakt z organizacja 
mi reprezentującymi szerokie war 
stwy pracownicze i młodzieżowe, a» * ’ * ;  p i u c o  I I  ( I 1 V .

niosło ogromne s tra ty  i że poziom J wipe: z KCZZ, Związkiem Samopo- 
gry w skutek przymusowej pauzy i | mocy Chłopskiej, Związkami sporto- 
b raku  k o n 'a k 'u  międzynarodowego Wymi i organizacjami młodzieżowymi 
poważnie się obniżył. Czy mamy ,e- W spólnie  z tymi organizacjami 
dnak d la 'ego czekać z wy«‘ę p m i  P U W F  pragnie opracować wytyczne 
ragranicznymi do czasu kiedy p o - ; zmierzaiace do umasowienia wycho 
ziomem dorównamy zagranicy? A I wania fizycznego i sportu w mieście . 
)ak dojdziemy do osiągnięcia sk-li na wsi. Kończąc zagajenie dyr Ku- 
porównawczej, jeśli me przez zmie- char —  jakby wyprzedzając dyskusje 
rżenie s ie  z z a g r a n i c a ?  W ł a ś n i e  od _  podniósł, że  jeśli idzie o finanse 
tego trzeba zacząć. Jed n a  czy dru- potrzebne dla akcji, to widzi tylko je 
ga kieska me oowmna nas zrażać, dną możliwość. —  W ychowanie fi- 
Bo naw et z zawodów przegranych 2yCzne i sport musi być finansowane 
po  rafimy wyc ągnąć korzyści, k tó- przez pracodawcp. Obowiązkiem pra-
re  przew ażą p oczą 'kow e s ' r a ly mo- 
ralne. A w końcu czy ew entualna 
przegrana w  Paryżu reprezentacji 
Związków Zawodowych (przecież 
nie reprezentacji Polski) oznacza 
zaraz dyshonor? Czy pierwsza w o- 
góle p r7 eg ra ra i reprezen 'ac ji  Czecho 
Słowacji, jednej z najlepszych d ru 
żyn na konfynencie, z reprezentacją  
Francji w s 'osunku 3:0 dyskwalifi
kuje piłkarzy czeskich? Napewno 
nie i choć nie przysporzy Czechom 
radości, nie wywoła również żało
by, bo sportowcy w edzą, że mecz 
można wygrać, ale także i przegrać.

Zakładamy, że w sk u 'ek  niesprzy- 
ja ących nam jeszcze w arunków  ob-

codawcy będzie zapewnić pracowni 
kowi obok wszystkich innych warun
ków pracy, również wczasy i wycho
wanie fizyczne, co zresztą leży w zro
zumiałym interesie samego pracodaw 
cy. Inne możliwości nie zarysowują 
sip w tej chwili dla wychowania fi
zycznego i sportu, wymagającego ol
brzymiego wkładu finansowego na 
urządzenie boisk, sprzętu, instrukto
rów i td.

Z  kolei dyr. Kuchar udzielił głosu 
referentowi wychowania fizycznego* 
P U W F  mgr.^Buchnerowi, który wy
głosił szczegółowo opracowany pro
jekt programu majowej akcji propa
gandowej. Program przewiduje obję

wiązała się obszerna i ożywiona dy
skusja, w której wypowiedziano się 
za planami P U W F i uaktywnieniem 
wychowania fizycznego. Z  pomocą 
winny przyjść rwiązki i kluby sporto
we, dysponujące urządzeniami i do
świadczeniem.

Jeśli chodzi o wychowanie fizyczne 
i sport na wsi, uczestnicy wypowie
dzieli sip za utworzeniem wiejskiego

aktywu, z tym, że i tutaj związki i klu
by przyjdą z wydatną pomocą. Pierw
sze kroki celem wprowadzenia wycho 
wania fizycznego i sportu na wsi już 
podjpła Samopomoc Chłopska, która 
dąży do utworzenia w każdym woje
wództwie dwu wzorowych wsi z o- 
środkami wychowania fizycznego i 
sportu.

Len.

100 m. tł . grzbitł. kobiet: 1) Kokotówna
(Śląsk) — 1:40,

40 m. *t. dow. dziewcząt: 1) Piechównt 
(Śląsk) — 31,8,

20 m At. dow. chłopców: 1) Kowalski 
(Śląsk) — 16,5,

iz la fe ta  5 x 5  O m . rt. dow. m ężczyzn: 
1) SIązk i G dańsk przybyli jednocześni# 
na metą w czasie 2:04,4,

zztałeta 3 x  100 m. it. zm iennym kobiet: 
1) Śląsk — 4,04.

W ogólnej punktacji pierwsze miejsce za 
ją ł Śląsk, uzyskując 177 pkt.

GDAŃSK ZWYCIĘŻYŁ W LEKKIEJ 
ATLETYCE. W ogólnym wyniku zawodów 
lekkoatletycznych podczas Igrzysk w Szcze 
cinie, I miejsce zdobył Gdańsk, uzyskując 
122 pkt. przed Śląskiem — 114 pkt., Szeze- 
cinem — 100 pkt. na IV miejscu znalazł się 
Poznań — 41 pkt..

W ogólnym wyniku gier piłki ręcznej, w 
siatkówce męskiej I miejsce zajęły Katowi
ce, II Gdańsk, III Szczecin, IV Wrocław.

W siatkówce Żeńskiej I miejsce zajął Po 
znań, II Katowice, III Olsztyn, IV Szcze
cin.

W koszykówce: 1) Poznań, 2) Śląsk, 3) 
Gdańsk, 4) Szczecin.

WKS „LEGIA" — POMORZE ZACHÓD 
NIE 7:1. W sobotę, w drugim dniu Igrzysk 
w Szczecinie, odbył się przy kilkutysięczne) 
widowni mecz piłki nożnej między W K S  
„L eg ia1 W arszawa — a reprezentacją Po
morza Zachodniego. Po zaciętej grze tech
nicznie lepsza drużyna wojskowych odnio
sła zdecydowane zwycięstwo w stosunku 

7:1.

F ilka nożna w sło llc?  i krain
GROCHOW - SYRENA 2:0 f l : 0 )  I ł ł r 7  0 ł t r  ł e s  f i s ł n  .4 „  1 „  1  1 L If  TU ■ __________ __________GROCHOW - SYRENA 2:0 (1:0)

W yznaczone aa wczeraj Da boisku przy 
ul. Pod skarbi ńskiej zawody e mistrzostwo 
w klasie A między Grochowem a Syreną 
rozegrano jako towarzyskie, gdyż boisko w 
dalszym ciągu nie odpowiada wymogom 
przewidzianym w rozgrywkach e  mistrzo
stwo.

Dzięki towarzyskiemu charakterow i za
wodów gra była prowadzona przez obie dru 
żyny spokojnie bez jakichkolwiek incyden
tów. Taką grą drużyny umożliwiły sędzie
mu oh. Nowakowskiemu flegmatyczne peł
nienie swych obowiązków, co w sumie przy 
niosło zadowolenie zawodnikom, sędziemu 
i publiczności Gra m<ała przebieg in tere
sujący i wykazała lepsze umiejętności G ro
chowa tak w grze zespołowej, jak i w wyko 
rzystywaniu sytuacji podbramkowych. Gro 
chowianie przewyższali również swoich prze 
ciwników lepszymi strzałam i. Jedynie dzię
ki dobrej dyspozycji swego bram karza Sy
rena utraciła tylko dwie bramki.

Jeśli idzie o ogólny poziom gry to było 
widać, że obie drużyny znajdu ją  się jesz
cze u progu sezonu, a zawodnicy wiele za
pomnieli z tego co już umieli. W szczegól
ności grali za dużo górą a niektórzy jesz
cze ciągle hołdują niecelowemu dryblingo- 
wi zapominając, że należy się nim posługi
wać tylko wyjątkowo, bo nadużywanie dry 
blingu wychodzi przeważnie na korzyść 
przeciwników.

W drużynie Grochowa na ogół dobrze 
wypadł napad, który często strzelał z wy
robionej przez siebie pozycji. A tak Syreny 

; natom iast pod bram ką zawodził, a nielicz

ne strzały  trafia ły  daleko od bramki. Po' 
moce w obu drużynach grały przeciętnie 
najlepiej spisywali się obrońcy.

Bramki dla Grochowa zdobyli: Hauton i 
Giedrewicz. Publiczności zebrało się około 
1.500 osób. L fn.

POLONIA -  RUCH (PIASECZNO) 2:0 
(2:0). Spotkanie piłkarskie o mistrzostwo 
klasy A rozegrane w Piasecznie pomiędzy 

! miejscową drużyną Ruchu a warszawską Po 
* lonią przyniosło porażkę drużynie gospoda

rzy w stosunku 0:2 (0:2). Nie wysoki wy
nik spotkania me odpowiada przebiegowi 
gry. Polonia miała prńez cały czas gry 
przewagę. Dobrze jednak grające tyły Ru
chu, dzielnie broniły swej „świątyni". Bram 
ki dla Polonii uzyskał Szularz

POGOŃ -  MARYMONT 3:3 (3:1). Mecz 
powyższy rozegrano w Grodzisku. Kroczą
cy o ’ zwycięstwa do zwycięstwa Marymont 
napotkał wreszcie na przeciwnika w posta
ci grodziskiej Pogoni, która zabrała mu dro 
gocenny punkt, uzyskując zaszczytny wy
nik 3:3 (3:1).

jektywnych nasza reprezentacja  j cie akcją wychowania^fizycźneffo dz!e- 
(Związków Zawodowych nie zd o b ę -(ci, młodzież j^ ta rszy ch ,  czym mają
dzie laurów w  p :erwszym międzyna 
rodowym turnieju w spo'Van ach z 
reprezentacjam i 7SRR. WFor-h, J u 
gosławii itd. Ale gdyby stało się 
inaczej, cóż powiedziel by m alkon
tenci j przeciwnicy wyjazdu druży
ny do F ran c ’i, k 'ó rzy  u 'rzym ułą: 

„Nie przesądzam y bynaimniej 
wyniku tego meczu z Francią, ale 
zawsze lepiej przegrać u  siebie w 
domu. niż przegryw ać za grani
cą". (Przegl. Sport.) albo:

,P o w z ę 'o  krok bardzo ryzy
kowny, p o s ’anawiaiac wysyłać 
naszych piłkarzy zagranicę bez 
względu na to, pod czyim będą

sie zając KCZZ, Związki młodzieżo
we, Związki sportowe i organizacje 
społeczne, w szczególności miejskie 
komitety W F  i PW . Chodzi o udo
stępnienie wszystkim p ra co w n i 'om 
ruchu na powietrzu i w salach, bez 
pretensji do techniki sportowej i wy
ników. Przy radach zakładowych bę
dą powołane referaty wychowania fi
zycznego,3 które zajmą się organizacją 
dziecińców, 15-to minutowych ćwi
czeń fizycznych i wycieczek niedziel
nych, a wreszcie bpdą pomagać przy 
organizowaniu weżasów i kolonii le
tnich.

N a d  referatem mgr. Buchnera wy-

Biegi pod hasłem
Łzyrcamy straż nad Odrą

KRAKÓW (tel. wł.). W rozegranym dziś 
Uegu na przełaj na dystansie 5.000 m. w 
grupie seniorów, I miejsce zajął Jastrzęb
ski (Craoovia), z juniorów Lasko (Craco- 
▼ia), w grupie seniorek Stachowiczówna (Le 
gia) I a juniorek Beraza (H. K. S. Zako
pane).

LUBLIN (tel. wł.). Zorganizowany przez
„Gazetę Lubelską" bieg uliczny na trasie 
3 km, zgromadził na starcie 290 zawodni
ków, z których ukończyło bieg 273. Pierw
sze miejsce w konkurencji indywidualnej, 
zdobył Kramek (Lub. Spółdz. Spoż.j. w 
czasie I? m. 18.5 sek. Drugi przybył Flis 
(WKS T.ublim nka), dalej Wróbel (Of Szk 
Int.). T.ichoń II (M. O. Partyzant) 1 Bajer 
KB W Szturm).

W konkurencji drużynowej I miejsce za
jęła drużyna Of. Szk. Intendentury.

KOBIECA IFK K O  - ATLETYKA NA 
N O W EJ DRODZE ROZW OJU. Mimo wy- 
bitnych sukcesów czołowych naszych przed 
stawicieli lekkiej - a tletyki: Konopackiej, 
Walasiewiczówny, W ajsówny i Kwaśniew
skiej, sport ten nie cieszył się nigdy wielką 
popularnością. W prawdzie w ciągu ostat
niego sezonu pojawiło się sporo nowych 
zawodniczek, ale szeroki ogół kobiet nie 
wykazuje większego zainteresowania tą pod 
stawową dziedziną aportu. Polski Związek 
Lekke - Atletyczny aa ostatnim swoim po
siedzeniu Zarządu postanowił powołać do 
życia referat kobiecy, który zająłby się roz 
powszechnieniem lekkiej atletyki i ujął ją 
w odpowiednie ręce.

M ISTRZOSTWA POLSKI W L EK K IE J. 
ATLETYCE W KRAKOWIE Główne lek
ko - atletyczne m istrzostwa Polski pań i pa 
nów na rok 1946 odbędą się definitywnie w 
dniach 7 i 8 września w Krakowie. Z okazji 
uroczystości 600-leeia istnienia Bydgoszczy 
odbędą się natom iast zawody ogólnopolskie 
z udziałem czołowych zawodników z całej 
P o lsk i

MISTRZOSTWO KLASY B WOZPNi 
SKRA -  RYWAL 1:0 (1:0).
SPOŁEM -  START 7:1 (4:1),
ORZEŁ -  KARCZEW 5:0 (3:0). 
Niemałą niespodziankę w tej grupie spru 

wiła swym zwolennikom drużyna Elektryc* 
ności, wygrywając z faworytem TUR Okę
cie wysoko (4:1). Jft

KRAKÓW (tel w ł). Rozgrywki piłkar
skie o mistrzostwo KOZPN w kl. A:

Groble — Fablok 3:2, Cracovia — Pro- 
kocirn 7:1,

Zwierzyniecki — Sandecja 9:1, Korona 
— Ł agiew ianka 2:0,

Chełmek — Krowodrza 3:0.
KATOW ICE (tel. wł.) Rozgrywki pił

karskie o mistrzostwo kl. A:
Śląsk (Świętochłowice) — Kostuchna 1:0, 

Polonia (Piekary) — Naprzód (Janów) 3:2, 
Rymer — Ruch 3:2, Baildon — Błyskawi
ca 2:1, Siemianowiczanka — Ligocianka 
2 : 0 .

ROZGRYWKI PIŁKARSKIE NA ŚLĄ
SKU W wyniku ostatnich rozgrywek o mi
strzostwo A klasy Okręgu Śląskiego w pierw 
szej grupie na czele tabeli utrzym uje się na
dal Polonia bytomska przed zespołem ko
palni „Rymer" i Polonią z Piekar. W drugiej 
grupie zdecydowanie prowadzi M ilicyjny KS 
(Katowice) przed AKS Chorzów i ZZK z Ka 
towic.

KRAKOWSKA W ISŁA WYJEŻDŻA 28 
BM. DO M ORAW SKIEJ OSTRAWY, gdzie 
w ram ach uroczystośoi wyzwolenia M oraw
skiej Ostrawy weźmie udział w turnieju or
ganizowanym przez SK Hezke Ostrawa. Po 
turnieju w Morawskiej Ostrawie piłkarze 
W isły udadzą się do Prostejoyą, gdzie dnia 
3.V rozegrają rewanżowy mecz z KS Proste 
jovem. Pierwsze sJ>otkanie W isła — Proste- 
jov odbędzie się w Krakowie 24 bm.

CZESKA DRUŻYNA SLAVIA W JA R O 
SŁAW IU I W RZESZOWIE. W dniu 22 bm 
gościć będzie w Jarosław iu czeska drużyna 
p iłkarska z M orawskiej Ostrawy KS „Sla- 
via'4, gdzie rozegra spotkanie z KS „Rzemieśl 
niczym" Czesi przyjadą do Jarosław ia w 
swym pełnym składzie dnia 20 bm. N astęp
nie w dniu 24 bm. rozegra się mecz ■ KS 
,,Resovią" w Rzeszowie.

2.000 ZŁ GRZYWNY ZA W YSTAW IE
NIE VOLKSDEUTSCHA DO DRUŻYNY.
Uchwałą WG i D poznańskiego OZPN uka
rany został Klub Sportowy „Zjednoczeni"
Poznań grzywną 2.000 zł. za wystawienie do 
składu zawodnika Graczyńskiego, któremu 
Komisja Weryfikacyjna udowodniła czynny 
udział w niemieckiej drużynie DWM w ekre 
sie okupacji.

KOZPN ZAANGAŻOWAŁ TRENERA.
Ruchliwy Krakowski Okręgowy Związek P ił
ki Nożnej, który na serio zabrał się w tym 
roku do pracy nad podniesieniem sportu p ił
karskiego w swoim okręgu, celem wyszkole
nia młodego narybku zaangażował trenera w 
osobie doskonałego węgierskiego piłkarza 
Sooea Sandora. Będzie to pierwszy po woj
nie trener w Polsce, którego zadaniem  e- 
prócz szkolenia narybku będzie również przy 
gotowanie reprezentacji K rakow a do spotkań 
międzymiastowych. — Ciekawiśmy kiedy 
W OZPN zdobędzie się na taki krok koniecz
ny, tym bardziej, że stan  p iłkarstw a w a r -   ______
eaawukiego dziś jest niższy ed krakowskiego w aaśewyek

I s ifo r a m fe m ?
ROZMAITOŚCI

POZNAŃ ORGANIZATOREM BIEGÓW 
NA PR ZEŁA J O MISTRZOSTWO POL
SKI. Tegoroczne biegi na przełaj o mistrzo
stwo Polski odbędą się w dniu 28 kwietnia 
w Poznaniu. Dla zawodników na dystansie 
6.000 m., dla zawodniczek na 800 m Orga
nizatorem biegów jest Poznański Okręgo
wy Związek Lekko - Atletyczny.

ROBOTNICZE MISTRZOSTW A POL
SKI W TEN ISIE STOŁOWYM. W dniach 
26, 27 i 28 kwietnia b r. na zlecenie Zwią
zku Robotniczych Stowarzyszeń Sporto
wych, urządza Poznański Robotniczy Spor
towy Komitet Okręgowy mistrzostwa Pol
ski w tenisie stołowym w konkurencji d ru 
żynowej (system trójkow y) I indyw idual
nej.

OTW ARCIE KURSU ORGANIZATO
RÓW SPORTOWYCH W R. S. K. O. W
ub. tygodniu nastąpiło  otw arcie pierwszego 
kursu W. R. S. K. O Otw arcia kursu doko
nał przewodniczący W. R. S. K. O. tow 
Marciniak — następnie głos zabrał przed
stawiciel ZSRR tow. Domosławski, który w 
swoim przemówieniu omówił cele i zadania 
sportu robotniczego. Na zakończenie ucze
stnicy odśpiewali „Czerwony Sztandar". Na 
leży mieć nadzieję, że ten pierwszy kurs da 
robotniczym klubom pełnowartościowych 
przodowników sportowych, którzy po jego 
ukończeniu pójdą w tersst szerzyć idee 
sportu robotniczego.

POROZUMIENIE MIĘDZY KAJAKOW
CAMI. Po długich pertraktacjach doszło 
do porozumienia między istniejącymi do
tychczas dwoma polskimi związkami kaja
kowymi, z których jeden miał siedzibę w 
Krakowie, drugi w Bydgoszczy. W wyniku 
porozumienia wydano komunikat stwier
dzający, że dla dobra polskiego sportu ka
jakowego, będzie zwołany ogólnopolski nad 
rwyczajny zjazd delegatów klubów i sekcji 
kajakowych ,celem usunięcia dwutorowoś
ci w sporcie kajakowym. Do czasu zjazdu 
zobowiązano się nie urządzać żadnych im
prez ogólnopolskich 1 międzyokręgowych.

JAK SIĘ DOWIADUJEMY, Polski Zwią 
rek Piłki Recznej p rzy ją ł zaprozsenie 
Szwedzkiego Związku Piłki Ręcznej do 
wzięcia udziału w turnieju piłki ręcznej 
(szczypiorniak) drużyn męskich w Szwecji. 
Jako  termin turnieju P  Z. P. R. zapropo
nował miesiąc sierpień b. f.

Również projektuje P. Z P. R. spotka
nie międzypaństwowe w piłce siatkowej 
drużyn męskich Polska - Czechosłowacja w 
Polsce w miesiącu Hpcu b. r. na prawach re

•  • •
|  Spotkanie odbędzie się w Sopocie w ras 
■ mach turnieju piłki siatkowej i koszykowej. 

Spotkanie rewanżowe odbędzie się w Cze- 
| chosłowacji w sierpniu 1946 r.

K.
REMONT PŁYWALNI NA STADIONIE 

W. P W W arszawie rozpoczęto już prace 
remontowe na pływalni W. P przy ul. Ła
zienkowskiej. Prace postępują szybko na
przód i już na maja b. r  z rozpoczęciem 
sezonu pływackiego pływalnia będzie od
dana do użytku wszystkim miłośnikom 
sportu pływackiego stolicy.

PORAŻKA ZAPAŚNIKÓW ŚLĄSKICH 
W CHECHOSŁOW ACJI, Do Katowic powró 
cił zespół zapaśników mysłowickiej „Siły", 
który rozegrał dwa spotkania aa terenie Cze 
chosłowacji. W pierwszym meczu zapaśnicy 
„Siły spotkał się w Morawskiej Ostrawie 
z mistrzem drużynowym Moraw I wicemi
strzem Czechosłowacji Hielasem. Mecz za
kończył się zwycięstwem Czechów, w stosun
ku 5:2. Następny mecz rozegrali ślązacy w 
Wilkowicach z miejscowym zespołem. Mec* 
zakończył się również zwycięstwem Czechów 
w stosunku 6:1. Rewanżowe spotkanie z za
paśnikami czeskimi odbędzie się w maju br. 
w Katowicach f Mysłowicach.

MECZ BOKSERSKI ŁÓDŹ -  ŚLĄSK W 
4-ym dniu mistrzostw bokserskich w Łodzi 
przedstawiciele łódzkiego Okręgowego Zwiąs 
ku Bokserskiego wyzwali reprezentację Ślą
ska na mecz w najbliższej przyszłości. Śląsk 
wyzwanis przyjął.

SPORT ŚWIATOWY 
WŁOCHY -  SZW AJCA RIA  3:1 (2:0).

Zawody te odbyły $ię w Mediolanie. W zwy
cięskiej drużynie brali udział słynni piłkarze 
z turnieju o mistrzostwo świata w roku 1934: 
AHamandii, Mezza i Ferrari.

KLĘSKA CZECHOSŁOWACJI W SPOT- 
KANIU Z FRANCJĄ. W ub. tygodniu w Pa 
ryżu na stadionie Colombes odbył się pierw- 
szy powojenny mecz międzypaństwowy w pił 
ce nożnej między Francją i Czechosłowacją. 
W obliczu 50.000 widzów jednostka francu
ska pokonała Czechosłowaków w stosunku 
3:0 (1:0) Zwycięstwo gospodarzy było zu
pełnie zasłużone.

TRIUM F RADZIECKICH ZAPAŚNIKÓW 
W CZECHOSŁOW ACJI. Tourne radzieckich 
ciężkoatletów i zapaśników w Czechosłowa
cji zostało zakończone Sportowcy radzieccy 
rozegrali 8 spotkań zapaśniczych i 6 spotkań 
w podnoszeniu ciężarów. W' walkach zapa
śniczych goście radzieccy uzyskali stosunek 
punktów 51:5, zaś w podnoszeniu ciężarów 
uzyskali przeszło 3,000 kg. więcej od swoich 
przeciwników



S ir . 4 „R O B O T N IK " Nr, 103

Nowy sztandar koła PPS
Pracowników Telefonów

K oło PPS w arszaw skich  telefon ia  p rzedstaw iciele  D yrekcji T elefonów  
rzy obchodziło uroczyście o d s ło n ę -  i D zieln ic PPS
cie sw ego sztandaru.

Salę i podium odśw iętn ie  przybra
no zielenią i purpurą transparen‘ów . 
Tłum nie przybyli tow arzysze i d ele
gacje w szystk ich  dzielnic W arsza
w y. Zebranych w im ien u Koła po
w ita ł tow Send N as'ępnie tow. Ga- 
la j skreślił historię sztandaru K oła, 
który przetrw ał okupację h itlerow 
ską. a* zginał straw iony ogniem p a
lone? W arszaw y Znów iednak nad 
K ołem  załopocze czerw ony sztandar  
Polsk  ei Partii Socjalistycznej.

W śród podniosłej ciszy tow  Ja
g iełło  fa len iem  w arszaw sk iego  WK  
PP^ w rer»vł sz+andar '■orąźemii 
K oła tow. Lasockiem u, zw racając u- 
w sg e  na hasła w ypisane na sztanda  
rze: N?enodle<tłość i Socializm  i sple
cione dłonie iako sym bol w spółpracy  
m as praciracvch.

Z kolei w drzew ce sztandaru w błto
pam?a‘trnv -> nwn-r-’yie P ierw szy  
gw óźdź w b ‘ł tow  Zuniak przed s‘a- 
w te el tow  Prem iera O sóbki - Mo- 
rawsk?ego n a s’eonie n rzed s'a w 'fie l  
tow  min M atuszew skiego tow . K o - ! 
brzvrtski łrnioriiem G eneralnego Se- 
k r e ,!*rza PPS łow C yrankiew icza ij 
CKW  przew odniczący w -rsraw sk  e 
go W  K PPS tow . dr Henrvk Ta- 
bt^ncki, 'mieniem war^z-' w i l' ' , <to 
W . K. PPS —  tow. Jag ie łło . D ałej

M a i o w ^  n u m e r

„Prze7lą1u Socjalistycznego"
M ajowy numer . Prsedladn So- 

cial'stycznego" ukaże sie  nrzed 1 -vm  
maja. B ogata treść, 30 stron druku. 
Cena ty lko  10 zł.

K om itety W ojew ódzkie i P ow ia
to w e  w ’nny nadsyłać telegraficzne  
zam ów ienia na Przegląd Socjali- 
atyczny**; W arszaw a, ul. W iejska 18. 
ttiiiiititHiiiiiiiitiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiinniiifniłiiiiiiiiiiuiiiiiiiiiiimiiiiiniiiiiiniwnini

O statn ie  w ynik i

świaiiczeń rzeczowych
W ed łu g  danych 31 marca b. jr. 

świadczenia w zbożu przedstawiają 
sip następująco: woj. W arszawskie: 
49,3 proc. rocznego planu; łódzkie: 
55.5 proc.; kieleckie: 61,6 proc.; lu
belskie: 46,7 proc.; białostockie 10 6 
proc.; gdańskie: 70,6 proc.; pom or
skie: 37 proc.; poznańskie: 77,2 proc. 
rzeszowskie: 79 proc.; krakowskie: 
60.2 proc.; śląsko-dąbrowskie: 99,4 
proc. O gólny stan wykonania planu 
rocznego w w ojew ództw ach central
nych w ynosi: 64,3 proc.

W itany oklaskam i w chodzi na mó 
w nicę tow. Zuniak, który przekazu
je w  serdecznych słow ach życzenia  
tow. Prem era dla K oła

KRONIKA 
WARSZAWY
PODODDZIAŁY ZW. ZA W . ROBO

TNIKÓW  BUDOW LANYCH
Z arząd  Zw iązku R obotników  i P raco w n i

ków Przem yślu Budowlanego zawiadamia, 
źe zostały uruchomdons Pododdziały Zw ią
zku ns dzielnicach: W ola - Bema 70 (Sta- 

Z k olei'przem aw ia przew . W araza rostwo W arszawa - Zachód) Pra£a - Tar- 
w skiego WK. PPS tow . dr H enryk ś°w* IR*da Związków Zawodowych, II•* 
Jabłoński M ów ca stw ierdza, ź e  Pol 
ska Partia Socjalistyczna zdała rwój 
egzamin jako partia ludu jako par
tia w alki o N iepodległość, jako par
tia w alki o Socjalizm.

C zęść koncertow ą w ypełn ił repre ^  ̂  ̂ ........... .........
zentacyjny chór PPS pod d y r e k c ą  ^,t7o)"od«^t K i^ o ^ k a  Wydiiału Ban 
tow  Jeziersk iego  o r a ł w yatępy s o - 1 ku Narodowego dr. J. Swidrowektego p. t  
listów  I .,Gospodarka polaka # układ w Bretton

W ood.*. ,

piętro), Ochota — Niemcewicz* 9. Żoliborz 
— Kossaka 15.

GOSPODARKA POLSKA  
A BRETTON WOODS 

Dnłr »7 h. m (środa) o godz. t7 odbę
dzie aię w aali W ydziału Ekonomicznego 
C. K. W. PPS przy ul. W iejskie! 18 (!-aze

Zmiany w rozkładzie 
komunikacji lotnicze!

PJ.L „Lot" komunikują, iż z dniem  
15 kw ietnia następuje często tliw ość  
lo tów  ze zm ianą rozkładu.

Na ln ii G dańsk-K atow ice przez  
W arszaw ę kursow ać beda dwa sa
m oloty dziennie, do Krakowa loty  
od b yw ać się będą codziennie, a nie 
co  drugi dzień jak dotychczas, w łą 
czony zos'aje z dniem 15 bm. S zcze 
cin do s iec  kom unikacji p ow ietrz
nej i o'rzym uje codzienne p o łą cze
nie z W arszaw ą przez Poznań.

i

M ifdzynarodow zaw ody n o k te r tk i t  w  L o d u

Pomnik - Mauzoleum zwycięstwa
Odznaczenie trzech prac w konkursie S.A.R.P.

W  wyniku konkursu, og łoszonego  
przez SARP na Pom nik-M auzoleum  
Zwycięstw a spośród 11-tu ocenionych  
prac, nagrodził trzy.

Projekt N r  10. Pomnik Zwycięstwa  
połączony z M auzoleum  i kryjący w 
sw oim  wnętrzu urny z ziemią, zebra
ną z pól bitewnych, rozsianych po 
wielu krajach, przybiera form ę kopca- 
kurhanu, z wnętrzem łatw o dostęp
nym, w którego ścianie i niszach u- 
staw ione są urny.

Praca N r  7 przedstawia budynek 
prostokątny, mieszczący w sobie po
środku, między 4-ma kolum nam i znicz

i po bokach urny z ziemią z pobojo
wisk.

Praca N r  8 przewiduje na podwyż
szeniu, jak gdyby ściętym kopcu trzy 
zespoły kolum n zgrupowanych po 
pięć i trzy zejścia do wnętrza w dół, 
m ieszczącego w sobie urny z procha
mi z pól bitewnych.

Sąd konkursowy przyznał pierwszą 
nagrodę pracy N r 10, drugą pracy Nr 
7 i trzecią — pracy N r  8. O ile do 
dnia 12 kwietnia nie zostaną złożone  
sprzeciwy w związku z wynikiem kon 
kursu —  nagrody zostaną wręczone 
autorom.

Aresztowanie studentki medycyny
za bandytyzm i napady r abunkowe

tyfilicja W arszawska dokonała wczo 
raj' sensacyjnego aresztowania w cu
kierni G ajew skiego przy ul. M arszał
kowskiej.

Aresztowana została studentka me
dycyny, 22 letnia Tanina Adamczyk, 
zam. przy ul. K obielskiej 71 —  oskar 
żona o dokonanie szeregu napadów  
rabunkowych z bronią w ręku.

Adamczyk grasowała przede wszyst 
kim na terenie Saskiej Kępy i G ro
chowa.

N a  podstawie rysopisu, złożonego  
w K om endzie M ilicji przez szereg o- 
fiar Adamczyk, roztoczono nad nią 
ścisłą obserwację, która nie dała w 
porę odpow iednich rezultatów z uwa 
gi na to, że Adamczyk stale zmieniałaCzasy od lotów  z W arszaw y są na-, 

atępuiące: do Gdańska o eodz 8.20 sw ól zewnętrzny w ygląd, m. in. fry-
i 11.30 do K atow ic o 8.00 i 12 20, 
do Szczecina  i Poznania o 8.40, do 
K rakow a o 9.00.

P ierw sze  spotkanie
d z ia łaczy  ZWM

W  dniu 13 kw ietn ia  odbyło się w  
W arszaw ie p ierw sze spotkanie dzia 
łączy  Związku Walk: M łodych z o- 
Irresu w alki zbrojnej z Niemcami.

Z asłużonych Z W M -ow ców  ude
korow ał gen. Marian Spychalski 
K rzyżam i Zasługi oraz medalam i 
„Za W arszaw ę", zaznaczając w  
swvm  przem ów ieniu w  ellti w kład  
ZWM w w alce z hitleryzm em  w P o l
sce.

Ob A leksander K owalski, przew o  
dniczący ZWM podkreślił w swym  
przem ówieniu, iż w okresie niepo
d leg łość  w ytw orzy! się nowy typ 
ZWM -ow ca — bohatera oracy w od 
budow ie zn iszczonego kraju.

zura, kolor w łosów , ukazywała się 
raz w mundurze to znów  w  ubraniu 
cywilnym .

D o  licznych ofiar Adamczyk nale
żą m. in. Grocholska Ludwika (W a
lecznych 40) u której Adamczyk por 
dawała się za członka N K W D  i gro
żąc bronią zabrała garderobę i b ieli
znę. M arkowska Aleksandra, Siedlec
ka W eronika, u której Adamczyk po
dała się za członka PPR i grożąc are
sztowaniem  wymusiła maszynę do pi
sania i futro. Maria Puka, służąca le
karza przy ul. G rochowskiej 281, któ

rej zabrała biżuterię i garderobę qraz 
Teresa W ilkbwska (Targow a 15).

Ofiarami Adamczyk są jedynie ko
biety. Adamczyk dokonywała bowiem  
grabieży dopiero po stwierdzeniu, że 
w mieszkaniu brak w danej chwili 
mężczyzny.

fanina Adamczyk pochodzi z rodzi 
ny urzędniczej, cieszącej się wśród są
siadów b. dobrą opinią. Ojciec Adam 
czyk nie żyje, matka zajmuje się droh- 
nym handlem, jedyny brat Adamczyk 
jest uczniem szkoły W aw elberga i cie 
szy się całkowitym  zaufaniem  swych 
przełożonych i k olegów . N ależy do
dać, że Adamczyk posługiw ała się do 
ostatniej chw ili legitymacją Związku  
Z aw odow ego Pracowników Spółdziel 
czych N r. 9741, wystawionej 1. VII. 
45 r. na nazwisko Taniny Garlickiej.

Taninę Adamczyk osadzono w aresz 
cie, gdzie oczekiwać będzie na roz
prawę sądową.

tiiuHiiuitititttitmtnnHiiitiutmiiłniiuiiitiiiiHiiHititttiffliniHtittiiininimiitHiititiu

OGŁOSZENIE I
Likwidator firmy Polska Hurtownia Ga

lanteryjna, Spółka z ograniczoną odpow ie
dzialnością w Łodzi, ul. Nowom iejska 3 , 
wzywa wierzycieli firmy do zgłoszenia ich 
wierzytelności w nieprzekraczalnym  termi
nie trzech m iesięcy od daty trzeciego ogło
szenia niniejszego wezwania. Czesław Skrzy 
Pek. 480

O g l o s z e n / e  o  p r z e f o r g w  ( l / ł - .  4 ^ 4 6

Urząd W ojewódzki Łódzki — W ydzia ł Komunikacyjny, Ł ódi, ul. Ogrodowa nr 15 
ogłasza przetarg nieograniczony na w ykonanie 3-warstwowego dywanika z grysów  
smołowanych na drodze państwowej nr 17, na odcinku od km 126.5 do km 133,2, w ilo
ści około 40 000  m kw„ łącznie z ustawieniem  oporów kamiennych M ateriały, jak
grysy smołę i kamienie oporowe, dostarczy Urząd W ojewódzki.

PoJkładki przetargowe oraz bliższe inform acje, można otrzyma* w W ydziale  
Komunikacyjnym, pokój nr 137 w godz 10— 13.

Oferty należy składa* do dnia 30 kw ietnia 1946 r., do godx. 12, w Kancelarii
W ydziału Komunikacyjnego, pokój nr 140. w‘ Lodzi, ul. Ogrodowa 15.

Otwarcie ofert nastąpi w tym że dniu o godz 12. 479

Z ZfCIA
D Z IE LN IC A  M OKOTÓW  

KOLO P P S  PRZY R ESO R C IE  ZDROW IA 
I O P IE K I SP O Ł E C Z N E J 

organizuje we w torek  dn. 16-go bm. o godz. 
14,15 w św ietlicy R esortu przy ul. B agate
la 10, ogólne zebrani* pracow ników  z ref. 
tow. Zbigniewa M itznera p. t. „S y tu ac ja  po 
lityczna w kraju i referendum  ludow e".

Komitet D zielnicow y M okotów  i C zern ia
ków odbędzie swe zebran ie  we w torek o 
godz. 17 w lokalu przy  ul. Chocim skiej 4.

*
Zebranie Koła Kobiet PPS  odbędzie się 

we w toiek o godz. 16,30 w lokalu pTzy ul. 
Chocimskiej 4.

*
W spólne zebranie K om itetów  P P S  i PPR  

D zielnicy W'-wa Południ* odbędzie się w 
środę dnia 17-go hm. o godz. 16.30, przy  ul. 
W illowej.

*
Komitet P P S  D zieln icy  M okotów organ i

zuje w środę dnia 17-go o godz. 16 30, przy 
ul. C hocim skiej 4, zebranie dla k ierow ników  
fabryk, m ajstrów , członków  Rad Z ak ład o 
wych, członków  PPS i sym patyków  z re fera
tem tow. tni. S terner*  W. p t „P la nowa or
ganizacja pracy — zadania Rad Z ak ład o 
wych".

Z EB R A N IE  EGZEK UTY W Y WK PPS
Dnia 17 h m , o godz. 16. odbędzie się po

siedzenie plenum  Egzekutyw y W arszaw skie
go WK PPS, prezydium  zaś zbierze się o 
godz. 15.

Z E B R A N IE  D ZIELNICY R A K O W IEC
D zielnica R akow iec urządza we w torek 

dnia 16 bm.. o godz. 18. zebranie  z re fe ra 
tem tow  D obrow olskiego na tem at re fe ren 
dum.

PR A C A  W YCHO W A W CZA OM TUR 
NA ŚLĄSKU

Na konferencji w ojew ódzkiej OM TUR 
w K atow icach sek re ta rz  ustępu jącego  Z a
rządu  W K OM TUR. tow. Beldoch, s tw ier
dził w referacie  spraw ozdaw czym , że licz
ba członków  znacznie wzrosła.

Ogółem zorganizow ano 212 kół, 180 świe 
11 i-c, w 23 pow iatach  i stw orzono silny ośro-

deK akadem ick iego  ruchu OM  TU R  na po* 
litechnice  śląskiej.

Poza licznym i kursam i zorganizow ano 3 
g im nazja 1 licea w ieczorne o g ó lnoksz ta łcą
ce

W czasie dy sk u sji nad spraw ozdaniem
Z arządu  tow. M achocki sk ierow ał pod ad re  
sem przew odniczącego KC OM TUR tow, 
R yszarda O brączki in te rpelację , dom aga tąe 
się w yjaśnienia, czy OM TUR je*t o rgan i
zac ją  po lityczną, czy też w yłącznie ideow o- 
wychowawczą.

Tow. O brączka stw ierdził w odpow iedzi, 
że OM TUR jest o rgan izac ją  ideow o • wy
chowaw czą, a nie po lityczną, a więc nie m e 
że ksz tałtow a*  w łasnej, n iezależnej linii po 
litycznej.

O becny okres jest okresem  budow nictw a 
socjalizm u, a nie okresem  walki.

Socjalizm  może budowa* ty lk o  nowy 
człow iek i tak ich  m usi socjalizm  wychowa*
sobie.

Po dyskusji w ybrano nowy Z arząd  OM
TUR z przew odniczącym  tow. W ojew odą 1 
sekretarzem  Ja rząb k iem  na czele.
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„Mają*TEA TR PO LSKI —  godz. 17.30 
tek albo Imię".

Opera  (M arszałkow ska 8): dziś o godz.
17 30 opera kom iczna iC vrulik Sew ilski' 

Teatr M ały  IM arszalkow ska 81): dziś 
o godz 18 sztuka C w ojdzińskiego „Freuda 
teoria snów"

Teatr Comoedia  (ul Szw edzka 2 /4 ): go
dzina 18 kom edia R osnow skiej „Pom ocnica
domowa"

Teatr Powszechny  (ul Zam ojskiego 20)t 
tfodz 18. „Dzień bez kłamstwa**, M ontjJome-
ryerfo

Praski Teatr Rewii  fZygm untow ska 8), 
godz 17 i 19 — W esoła rewia p 1 „W ybo
ry i kolory"

Klub S a ty r y k ó w  „K u k u fk a m (cukiernia 
S zw ajcarska ) Nowy p rogram  sa ty ry  

?k tua!nej hum oru liryki i p iosenki pt .Sa
łatka wiosenna* Pocz o godz 17, w nie
dzielę i iw tęta  o godz 12

Ostre przedstawienie „Lilii Wenedy*
W e w torek, dn ia  16 bm.. uk aże  aię na

scenie Państw ow ego T eatru  Polakiego po rax 
setny „Lilia Wencda**.

pow inien znaleźć sie w reku w szy  j D Na, Przcstrzetli caM d z ia ła lnośc i T ea tru  
, I Polskiego, a więc od 1913 r„  żad n a  .z tu k a

Stktch lodzi pracy W P o l s c e .  | r  k lasycznego re p ertu a ru  nie osiągnęła  tale
P r z y n i e s i e  o n  artykuły c z o ło w y c h ! pokaźnej liczby przedstaw ień , 

d z i a ł a c z y  s o c j a l i s t y c z n y c h ,  w s p o m -  j P rzedstaw ien ie  „Lilii W enedy", g rom adzi 
• _ * «* • - • i ^3 widowni tysiączne rzesze uczniów  i uczeńhistoryczne, zw iązane z w al- nic ,  War„ awy. ,  ^  ^

ką proletariatu, utwory literackie scowości od ległych od stolicy o se tk i k ilo
m etrów, aż z dalekiego O lsztyna.

C odziennie — z w yjątk iem  w ieczornych 
przedstaw ień  n iedzielnych — jedna  czw arta  
widowni p rzeznaczona jest dla Zw iązków  
Zawodowych. W dalszym  ciągu frekw encja  
nie m alej*.

♦
W zw iązku z przesunięciem  godziny na 

czas letni, dy rek c ja  Państw ow ego T ea tru  
Polskiego podaje  do w iadom ości, źe przed
staw ienia będą się zaczyna* nadal o godzi
nie 17.30

Pierwszomajowy numer
. R o b o t n i k a '

reportaże itp.
K om itety partyjne w inny przesy

łać zamńwien?a na adres Admini
stracji, W arszaw a, Aleje Jerozolim 
sk ie 121— najpóźniej do dnia 25 bm.

K o n f e r e n c j a  Warszawska PPR
W dniu 14 bm odbyły się w sali BGK 

obrady  drugiej k o n ferencji w arszaw skiej 
P. P R.

Po referacie  członka KĆ PPR , tow. B er
m ana, re fe ra t spraw ozdaw czy w ygłosił se
k re ta rz  K om itetu W arszaw skiego PPR , tow. 
A lbrecht. D yskusja  nad wygłoszonym i refe
ra tam i przeciągnęła  się do godzin w ieczor
nych, poczem dokonano w yboru członków  
Kom itetu W arszaw skiego PPR . .

C*usłyszy my
< L O  vu R A D I O

W TO REK , 16 K W IE T N IA  
6.05 Muz. lekka. 6.15 P oranna  rozmowa 

ze słuchaczam i pt. „Nowe cżasy, nowi lu 
d z ie ' . 6.30 Muz. lekka. 6.45 Dzień, po ran 
ny. 7.10 G im n poranna. 7.20 Muz. lekka 
7.45 Pow t dzień, porannego. 7.50 Muz. lek 
ka. 8.30 Życie gosp. 8.45 Skrz. poszuk. ro 
dzin. 11.00 K ronika W arszaw y. 11.42 Aud. 
roln. 12.00 H e jn ał z wieży M ariack ie j w 
K rakow ie. 12.05 „Na ziem iach odzy sk a
nych". 12.20 M uzyka. 12 40 Z życia n a ro 
dów słow iańskich . 12.50 M uzyka. 13.50 
10 m inut poezji. .14.00 Dzień, popoł 16 00 
„A w an tu ra  w 3 klasie", aud. d la  dzieci. 
16.25 M uzyka 16.40 Spraw ozdanie  głównej 
kom isji do b adan ia  zbrodni niem ieckich w 
Polsce 17.10 M uzyka 17.55 Aud. wojskow a 
pośw ięcona przekroczen iu  Nissy — przem ó 
wienie gen. bryg Św ierczewskiego. 18 10
„Na zielonym  Ś ląsku ' 18 30 .N auka przv 
g łośniku": 1) prof H enryk M ościcki — , Hi 
sto ria  ruchów w olnościow ych”, trans, z Kra 
kowa, 2) p rof dt Ju lian  K rzyżanow ski — 
„M ickiew icz" 19 00 M uzyka. 19 30 Dzten 
wiecz. 20 00 M uzyka 20 45 „Rozmowy o fil 
m ie" — II aud w oprać A ntoniego B oh
dziewicza. 2130 Skrz posr.uk rodzin zagr
22.00 K oncert z K rakow a. 22 30 M uzyka
23.00 Ost. w iad dzień 23.35 Skrz. poszuk 
rodzin  zagr. 23.55 Hymn.

(KINA)
Kino „Atlantic"  (C hm ielna 33): Film  ko

lorowy P a rad a  sportow a" oraz Aktualności 
Polskiej K roniki Film ow ej.

Kino „Polonia" (ul M arszałkowska 56)l 
Film  angielski S rebrna flota ' orsz Aktual
ności Polskiej Krom ki Film ow ej

Kino „Syreno"  lul Inżyn ierska 4 |: Ko
media m uzyczna „Świat się śm ie je", nad pro  
gram  w ydanie spec ja lne  k ron ik i filmowej 
„M arszałek  T ito w W arszaw ie"

Kino „Tęcza"  (ul Suzina 4): „Grzesznicy 
bez winy' oraz A ktualności Po lsk ie j Kroni 
ki Film ow ej

Początek  seansów we w szystkich kioachl 
13 15, 17 i 19, a w niedzielę i święta poran
ki o 11

Uwa$a  B ilety ulgowe w p rzed sp rzed aży  
dla członków Zw Zaw i Org M łodzieżo
wych da nabycia zbiorow o w R adzie Zw. 
Zaw prz* ul Targow ej 15 oraz w Zw Prac. 
B udow lanych — ul M arszałkow ska  72. co 
dziennie od 9 do 12 w poł.

OGŁOSZENIA DROBNE
DR MED SIEŃ K O  KSAW ERY (r W arsza
wy) sp ec ja lis ta  chorób skórnych t w ene
rycznych pęcherza P rzv |tn u je  Łódź ul Ki
lińskiego 132 w godz 12 — 2 i 4 — 6. 
fe l ni 205 55 91

Ol.G EB R A N D A  A N D R ZEJA  poszukuje  żo
na Prosi o w iadom ość; Sopot, ul P odgór
na 23 462

SZTANDARY oraz ws; 
cje wykonywa szybko 
la w ska 38 3
I

*■ 1 ki•- tka(t v. ap tik a - 
W arm aw a, ul ° u -

436

C E N Y  O G Ł O S Z Ę  Hi  
Ogłoszenia drobne handlowe po 10 zł za wyraz Poszukiwania rodzin, pracy i zguby 
po 5 zł »a wyraz Reklamowe 1 mm szerokości 1 szpalta po 25 z ł W tekście redakcyj
nym 40 zł Tłustym  drukiem 100 proc drożej W  numerach niedzielnych 50 proc. dro

żej. Za terminowy druk ogłoszeń  Adm inistracja nie odpowiada,

O g ł o s z e n i a  p r z y j m u j ą :  D ział ogłoszeń „R obotn ika" —  W arszaw a, Al Je ro zo lim sk a  o t  121 , Polska A gencja Prasow a 
B iuro O głoszeń i R eklam  — W arszaw a, ul P ie rack ieg o  11 Placów ki „C zy teln ika" w W arszaw ie: W iejska 14. Środkow a 7, M arsza ł
kow ska 62. Nowy Św iat 47 Puław ska 49 R ozdzieln ie gazet: PI Inw alidów  (Żoliborz) Z ygm untow ska 6, Poznańska 38 B iura ..O rbisu“» 
W -wa, A l Je ro zo lim sk ie  39 t P raga , ul T argow a 70. „W olność", W arszaw a, ul. M arszałk o w sk a  95, Spółdz Ag. P rasow ej „GLOB" — 
Dział Reklam y — ul. Złota 4. D ział R eklam y Spółdz. W ydaw niczej „W ydaw nictw o L udow e" — ul B agatela 10 m, 35, lei nr 8.67 79.

RED AG UJE KOMITET B — 03281. Nakładem  Spółdzieln i W ydawniczej „WIEDZA" Druk. Spółdzieln i W ydawniczej .W IEDZA " nr 1 — „Robotnik".


